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gromne postępy; przewi
dywane jes t całkowite zwy
cięstwo t y c h  stronnictw cowych w ubiegłym sej- 
przy wyborach do sejmu mie ustawodawczym wno- 
i senatu. siła tyle chaotycznych ek-

Już zwycięstwo bloku sperymentów do naszego 
narodowego na Śląsku Gór- życia państwowego, tyle
nym przy wyborach do 
sejmu śląskiego było do
brą w r ó ż b ą  dla partji stycznej, że ogół naszych 
politycznych narodowych, obywateli z r o z u m i a ł  tę
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Z całego kraju nadcho- wodem, iż ludność nasza 
dzą wiadomości, że stron- pragnie wyjść z dotych- 
nictwa narodowe robią o- czasowego chaosu polity-

szej młodej państwowości, 
więzy narzucone ż y c i u  
przemysłowemu i handlo
wemu, nieodpowiedzialne 
szafowanie groszem pań
stwowym, szkodliwa de- 
magogja lewicowa, wpaja
jąca w ogół ludności to 
przeświadczenie, że pań
stwo jes t powołane tylko 
do tego, aby służyło o b y- 
w a t e l o m  i zaspokajało 
wszystkie ich potrzeby, 
gdy natomiast obywatel 
względem państwa nie ma 
ż a d n y c h  powinności — 
wszystko to już się sprzy
krzyło, przejadło i szero
kie warstwy naszej ludnoś
ci pragną wreszcie wejść 
na drogę racjonalnego bu
dowania potęgi Polski.

Kończy się okres chao
su.

W prawdzie nie b r a k  
jeszcze objawów anarchi
zmu w tym okresie przed
wyborczym. D o s z c z ę t n ą  
klęskę lewicy powstrzy
mują jeszcze grupki i gru
py, k tóre  powodowane am
bicjami i swoimi egoistycz

nymi interesami, występu
jąc samozwańczo i luzem, 
o s ł a b i a j ą  kategoryczne 
zwycięstwo czynników ła
du i porządku. Osłabiają, 
ale nie zdołają go powstrzy
mać. W eszliśmy już na 
drogę zwycięstwa idei na
rodowej w ustroju ^Polski 
i Polska będzie państwem 
narodowym. Ale weszliś
my jednocześnie na d ro 
gę konsty tucyjnego i pra- 
worządnego p a ń s t w a ;  
sprzykrzyła nam się samo
zwańcza anarchja i odtąd 
jej kres się poczyna.

Cała publicystyka pol
ska jest w obecnej chwili 
odbiciem tych  prawd. To, 
co tutaj piszemy, czytać 
można z pism i wydawnictw 
publicystycznych. I w na
szym zakątku w Zagłębiu 
Dąbrowskim już dziś moż
na z całą pewnością stwier
dzić, że kompromis, za
warty między partjami na
rodowymi, przyniesie tym 
partjom całkowite zwycię
stwo.

ki państwowej. Istotnie, 
polityka stronnictw lewi-

SPRAWY WYBORCZE.

dotkliwych i szkodliwych 
zasad gospodarki socjali-

prawdę: albo trzeba skoń
czyć z bezkarnym żero-

tylko, że to stronnictwo waniem naszych lewicow-
zeszło z platformy narodo- ców w rządzie, albo pań-
wej i rzuciło się w obję- stwo polskie nie rozwinie
cia obozów komunizują- się wcale,
cych, była wymownym do- W ybujały  etatyzm na-

W łaściciele nieruchomości 
a wybory.

Sosnow iec, 19 października.
Związek stow arzyszeń wła

ścicieli realności w miastach 
polskich rozesłał do stowarzy
szeń i towarzystw właścicieli 
nieruchomości komunikat, z 
którego treścią na prośbę zwią
zku zaznajamiamy naszych czy
telników, przedrukowując ko
munikat w brzmieniu dosło
wnym:

„W ostatnich tygodniach ró
żne stowarzyszenia w łaścicieli 
nieruchomości, istniejące w 
miastach polskich zwracały się  
wielokrotnie do zarządu na

szego związku z zapytaniem  
jak wobec nadchodzących w y
borów mają się  zachować wła
ściciele nieruchomości miej
skich i na jakie listy wybor
cze powinnyby głosow ać, gdy 
termin głosow ania na posłów  
do sejmu i do senatu nadej
dzie.

Rzeczą jest słuszną, a na
w et konieczną, aby w łaściciele  
nieruchomości, jako przedsta
w iciele m ieszczaństwa polsk ie
go w zięli udział w głosow aniu  
za pom ocą swoich g łosów  o-  
raz za pom ocą g łosów  osób, 
m ogących ulegać ich w pływ o
wi, oddziałali na wybory  
w płynęli w  miarę m ożność



na. praw idłow e ukształtowanie 
się przyszłych naszych ciał 
prawodawczych.

Stosunki obecne ułożyły się 
w ten sposób, że z jednej s tro 
ny stoją stronnictwa narodo
we umiarkowane, z drugiej 
grupy radykalne, które ulega
ją  prądom  nowoczesnym i go
towe są robić eksperym enty 
na żywym ciele społeczeństw a 
polskiego. W łaściciele kawał
ków ziemi w miastach polskich, 
jako posiadacze terytorjów  
miejskich z natury rzeczy re 
prezentują żywioł zachowaw
czy i narodowy.

O bok tego ogólnego wzglę
du zachodzą jeszcze inne,któ
re również nakazują właścicie
lom opowiedzenie się za stron
nictwem umiarkowym narodo
wym.

Przy wywrotowych prądach, 
jakie panują w obozie rady
kalnym, tylko prawica będzie 
broniła prawa własności i zwal* 
czać będzie zakusy przeciwko 
tem u prawu. T e  zakusy ujaw
niły się już bardzo mocno 
w obecnym sejmie i praw do
podobnie ujawniać się będą i 
w przyszłych ciałach praw o
dawczych. W ystarczy przyto
czyć ustawy o ochronie loka
torów, w których prawo wła- 
sności zostało naruszone do 
tego stopnia, że lokatorzy, a 
nie właściciele domów rozpo
rządzają, jak  chcą, m ieszkania
mi, a nawet prow adzą ohydny 
handel lokalami w cudzych 
d o m a c h .  Niebezpieczeństwo 
istnieje, trzeba się z tym li
czyć i przeciwko tem u trzeba 
się zabezpieczać. Niepodobna 
przytym  zapomnieć, że to n ie
bezpieczeństwo obok przy
krych skutków dla właścicieli 
nieruchomości miejskich g ro
źne je s t wogóle dla praw idło
wego i spokojnego rozwoju 
miast polsk'ch. W  istocie u- 
stawy o ochronie lokatorów 
pow strzym ują ruch budowlany 
i tam ują rozszerzanie się miast, 
a jednocześnie głód m ieszka
niowy z roku na rok się po- 
tęguje. W obec braku nowych 
domów rosnąca ludność m iej
ska nie znajduje swobodnego 
pomieszczenia, "ustaw y o re 
kwizycji lokali niweczą za
strzeżoną w konstytucji niety
kalność mieszkania każdego 
obywatela, utrudniają swobo
dę urządzania się i naruszają 
ognisko domowe, domów zaś 
nie przybywa, a naw et skut
kiem braku środków na re 
mont, domy niszczeją ,i m ie
szkań dla ludności miejskiej 
ubywa.

Co więcej, przez ustaw y o 
ochronie lokatorów m iasta u tra
ciły główne źródło wpływów 
od własności nieruchomej. To 
źródło się skurczyło przy o- 
becnym  spadku waluty i p ra
wie w szystkie miasta polskie 
są  zachwiane w swoich finan
sach. A  więc i interes własny

i patrjotyzm  do zwalczania 
wywrotowych prądów popy
chać muszą, bo nikt bardziej, 
jak właściciele domów, po stro 
nie dobra m iast polskich stać 
nie powinien.

Jeżeli od tych ogólnych p rze
słanek przejdziem y do spra
wy obecnych wyborów, staje 
się rzeczą jasną, że własność 
nieruchoma stanąć winna po 
stronie stronnictw  umiarkowa 
nych narodowych, a w szcze
gólności głosować na listy 
związku jedności narodowej.

W  miejscowościach, w któ
rych związek jedności narodo
wej listy własnej wyborczej 
nie złoży, należałoby głoso
wać na listę, wystawioną przez 
centrum narodowe, bo chociaż 
to centrum stanowi secesję w 
stosunku do związku jedności 
narodowej, to przecież bądź 
co bądź reprezentuje ono stron
nictwo umiarkowane.

Co do list wyborczych, wła
ściciele domów stanowią w o- 
kręgach wyborczych grupę 
zbyt słabą, aby mogli w ysta
wiać własne listy. Nicby na 
tym nie zyskali, a naraziliby 
się na zarzut, że zrywają jed 
ność narodową. W  dobrze zro
zumianym interesie leży nie 
narażać się na podobny zarzut 
i nie dawać powodu do wzmac
niania niechęci do właścicieli 
domów.
P rezes (podp.) A. Suligowski.  
W ice-prezes (podp.) j. Woydyga.

Wieści ważne.
(Z pism i depesz wczorajszych,

— W  listop. rozpoczną się 
obrady polsko-niemieckie Lw 
sprawie zawarcia konwencji 
pocztowej. W krótce projekto
wane je s t zawarcie podobne
go układu z A ustrją i Jugo- 
sławją.

— syn o d  biskupów praw o
sławnych w Poczajowie pozba
wił arcybiskupa wileńskiego 
Eleutorjusza zarządu djecezją 
za nielojalne stanowisko w o
bec państwa. Arc. Eleutorjusz 
został przewieziony do jednego 
z klasztorów pod Krakowem.

—  Z  północnych powiatów 
W ileńszczyzny donoszą, że w 
ciągu ostatnich paru tygodni 
ukazywały się niejednokrotnie 
samoloty bolszewickie na te- 
rytorjum  polskim. Nasze po
sterunki w ojskowe i policyjne 
ostrzeliw ały owe samoloty z 
karabinów,£lecz bezskutecznie.

—W  greckich i tureckich ko
łach politycznych omawiana 
je s t ponownie spiaw a możli
wości zwołania konferencji 
pokojowej w W enecji, między 
7 a 10 listopada.

— W  pow. Zborowskim u- 
kazała się banda, złożona oko
ło z 50 ludzi uzbrojonych na 
bardzo dobrych koniach, która 
napadła na majątek Jabłkowce

i po zrabowaniu 13 miljonów 
marek tamtejszem u dzierżaw
cy, uciekła w lasy.

— Przed kilku dniami w ła
dze policyjne ujęły całą szajkę 
bandytów i złodziejów, którzy 
operowali na linji Kraków — 
Trzebinia—Oświęcim, okrada
jąc transporty  kolejowe.

— Onegdaj wieczorem przy
byli do W iednia delegaci ko
mitetu finansowego ligi naro
dów.

— R o s j ^ a  przystępuje do 
wypuszczenia banknotów od 
1—25 czerwonych. Czerwony 
równa się rublowi w złocie i 
ma mieć pokrycie w zapasie 
kruszcu, w walutach zagra 
nicznych i towarach.

c M
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Agostini, osłupiały na razie, 
pośpieszył spełnić wydane so
bie polecenie, a otworzywszy 
drzwi,pochylił się nad schoda
mi, wołając:

— Panno Melanjo!
Młoda kobieta znajdowała 

się na pierw szem  piętrze.
— Kto mnie woła? — spy- 

ała odw racając głowię.
— Ja, Agostini.., W róć pa

ni, proszę...
Melanja, pełna radości, z 

pośpiechem  schody przebiegła.
— Jakże? znalazłeś p a n  

kogo?
— Może wynajdę... — od

parł włoch, wprowadzając ją  
do gabinetu. — Na razie zda
wało mi się, iż nie znam n i
kogo, gdy jednak pani ode
szłaś, przypomniałem sobie o 
pewnym kapitaliście, z którym 
interes zrobi się, być może.

Na kiedy potrzebujesz pani 
tych pieniędzy.

— Jaknajprędzej... Chociaż
by ju tro  nawet...

— Obecnie je s t  3-cia... B ę
dę się starał zobaczyć z po- 
mienioną osobistością około 
5-ej. Dziś jako w niedzielę, 
spodziewam się zastać go w 
domu. Przybądź więc pani do 
mnie wraz z wicehrabią de 
Nervey dziś, około 7-ej w ie
czorem, a otrzym asz ostatecz
ną odpowiedź.

— Ale odpowiedź pomyśl- 
ną? — pytała z niepokojem  
Melanja.

— /^daje się, że otrzym asz 
pani pięćdziesiąt tysięcy fran
ków w biletach bankowych, 
lub czeku na bank.

— J\ na. jakich warunkach?
— Nic jeszcze nie wiem... 

W szak to nie ja  wypożyczam 
G dyby się warunki pani nie 
podobały, możesz się na nie 
nie zgodzić.

— Och! nie o to wcale mi 
chodzi. Ja  się nie wdaję w

Co Rosja sowiecka 
świeżo zwróciła Polsce?

Z ewakuowanego mienia na
deszły świeżo do kraju ma
szyny fabryk metalowych Rohn 
i Zieliński, tudzież fabryki try- 
kotarzy Z. D niestrzańskiego. 
Ogółem reewakuowano dotąd 
7 fabryk. W  stadjum w yko
nania powziętych już decyzji, 
a po części w okresie łado
wania je s t kilkanaście fabryk 
(w ich liczbie fabr. Rudzkiego 
„Eternit" w Lublinie i 2 trans
porty fabryki Żyrardów); w 
stadjum ładowania znajduje 
się elektrownia m i e j s k a  w 
Równem, cementownia „W o
łyń" w Zdołbunowie, Lilpop, 
Borman i Szwede i t p. P e ł
nomocnicy naszej delegacji 
reewakuacyjnej przyjęli na 
Ukrainie około 400 wagonów 
towarowych normalnego toru; 
w c i ą g u  października mają 
przejąć jeszcze około 700 w a
gonów (strona rosyjska za
proponow ała dotąd do zwrotu 
około 2500 wagonów).

Z liczby parowozów, podle
gającej zwrotowi, przybyło 
zaledwie 10 szt. W  Kalinko- 
wiczach odbywa się odbiór 
około 30 parowozów, przy
czyni przeszło 20 parowozów 
już przyjętych oczekuje na 
wysłanie. Ogólna ilość paro
wozów zgłoszona przez Rosję 
do zwrotu, wynosi 259 sztuk.
1 Mimo upłynięcia terminu 

(30 października 1921 r.) sp ła
ty III raty  i oszacowania jej, 
już w czerwcu r. b. dotych
czas Rosja raty  tej jeszcze 
nie spłaciła, nie zwrócono rów
nież 30 miljonów rubli w zło
cie tytułem udziału Królestwa 
Polskiego w skarbie bjdego 
cesarstwa. O statni termin wy
płacenia tej kwoty upłynął 
30 kwietnia r. b.

W  Końcu należy zanotować, 
że wobec jawnej niechęci rzą 
du rosyjskiego w sprawie 
zwrotu inwentarza rolniczego, 
sprawa ta nie posunęła się ani 
na krok naprzód.

podobne rzeczy... To do Je 
rzego należy... Agostini... j e 
steś poczciwym człowiekiem. 
Będę się starała wywdzięczyć 
za twą uprzejmość... P rzybę
dziemy napewno o siódmej... 
Spiesz, nie zwlekając, do te 
go człowieka.

I odeszła rozpromieniona, 
podczas gdy włoch zagadnął 
Arnolda.

— Pan chcesz pożyczyć 50 
tysięcy franków tem u um iera
jącem u, obarczonemu długami 
który prawdopodobnie nic nie 
odziedziczy po swojej matce?

— Pożyczyłbym  mu trzy ra 
zy tyle, gdyby tego zażądał.

— Ha! masz pan w tym wi
dać cel jakiś... i to cel ważny, 
dla osiągnięcia którego w szel
ka strata nie będzie dotkliwą 
dla ciebie.

— Być może... — odrzekł 
Desvignes z uśmiechem. P rzy 
gotuj pan rew ers na 80 tysię
cy franków, płatnych w dniu 
w którym  wicehrabia de Ner
vey otrzym a spadek po matce.

Obrady kupiectwa polskiego  
w Toruniu.

(Korespondencja własna).
Toruń, 16 paźdz.

W  sobotę dnia 14 b.m. odbył 
się w Toruniu zjazd de leg a
tów związku towarzystw  ku
pieckich’ na Pom orzu, insty tu
cji korporacyjno-gospodarczej, 
skupiającej wybitniejszych 
przedstawicieli polskiego ku- 
piectwa pom orskiego. Zjazd 
na który przybyło z górą stu 
delegatów, zagaił prez. związku 
Tadeusz Marchlewski, który 
w serdecznych i podniosłych 
słowach powitał przedstaw i
cieli kupiectwa, wskazując na 
cele i zadania polskich orga- 
nizacyj gospodarczych. S p ra
wozdanie z działalności z-ku 
która była nader intensywną i 
owocną, zdał kierownik z-ku 
p. M. Pacoszyński. Zarządowi 
głównemu i kierownictwu w y
rażono podziękowanie za je 
go mozolną i pożyteczną na
der dla rozwoju kupiectwa 
polskiego pracę. Uchwalono 
bez obszerniejszej dyskusji 
nowy budżet związku. Oprócz 
tego zjazd rozpatrzył cały sze
reg  spraw, dotyczących rozw o
ju  organizacji i pracy jej na 
przyszłość.

W  dniu następnym , t. j. w 
niedzielę d. 15 b.m. odbył się 
zjazd kupiectwa polskiego z 
całego Pomorza. Na zjazd przy 
było około pięciuset uczestni
ków. Po nabożeństwie w ko
ściele św. Jana, zebrali się 
uczestnicy w „Dworze A rtu
sa", gdzie o godź. 11-ej rozpo
częły się obrady. Zjazd zaga
ił p. Tadeusz -.Marchlewski, 
witając przedstawicieli władz 
wojewódzkich,’ miejskich, k o 
lejnictwa i innych. Następnie 
zwrócił się p. prezes do u- 
czestników, wskazując na 
wielkie zadania kupiectwa pol
skiego w dobie obecnej, któ
re świadome swych celów 
i zadań powinno wytężyć 
wszystkie siły w pracy nad 
podniesieniem  życia gospo
darczego w P o lsce .. M arszał
kiem zjazdu obrano dyr. Nidba- 
ła z Poznania. Po przem ó
wieniach reprezentantów  władz 
pierw szy referat na tem at „O-, 
becne położenie kupca a kalku
lacja cen" wygłosił p. Tadeusz 
Marchlewski. W  świetnie opra
cowanym i głęboko przem yśla
nym referacie prezes dotknął 
całego^ szeregu niedomagań 
gospodarczych. Jako jeden z 
objawów anormalnych w o- 
becnej działalności k u p c a  
uczciwego, uważa się żąda
nie przez niego przy sprzeda
ży towaru ceny ponownego 
nabycia, jednak z gospodarcze
go punktu! widzenia kalkulacji 
obecnej inaczej traktować nie 
można, gdyż kupiec, dolicza
jąc tylko normalny procent 
kosztów i zarobku, przy ten-

zakończono
dem.

wspólnym obia.
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Dziś P iotra z A l k a n .  

Jutro Jana Kantego,  

W sch. słońca 6.35 

Zach. „ 4,54

N asze  te le fon y .  Od 2 dni
redakcja nasza nieotrzymuje 
depesz telefonicznych z War
szawy. Centrala telefoniczna 
zapyt wana, tłomaczy się zer
waniem linji. Czyżby naprawy 
linji nie można było szybciej 
przeprowadzić i niedopuszczać 
do tego, by Sosnowiec przez 
48 godzin odcięty był od War- 
szawy?

W i e ć inteligencji. D z i ś  
dn. 19 bm. o godz. 6 wieczo
rem, w “sali związku zawodo
wego polskiego przy ulicy 
Marjackiej Na 1 w Sosnowcu, 
Pogoń. odbędzie się wiec 
inteligencji pracującej.

T argow isk a  w  śródmieściu  
Przy ulicy Towarowej buduje 
się nowe targowisko, którego 
właścicielem je s t Moszek Ro
zę. Targow isko to znajduje 
się w śródmieściu, gdzie brak 
kanalizacji, a biedni mieszkań
cy tej ulicy zmuszeni s ą  oddy
chać wyziewami wszelkich nie
czystości, co może spowodo
wać choroby zaraźliwe. Na tym 
jednak nie koniec, gdyż jak 
fama głosi to Josek Jasny ró
wnież ma rozpocząć budów? 
targowiska i też w śródmieściu. 
Czyż tak winno być? Cóż na 
to powiat, doktór weterynarji, 
który z ramienia starostwa 
wydaje podobne zezwolenia. 
Mamy nadzieję, że urząd zdro
wia publicznego przy magi
stracie spraw ą tą bliżej się 
zajmie.

Z  Domu ludow#go w  S osn ow 
cu. W  dniu 21 bm. tj. w so
botę, sekcja dramatyczna D.L. 
wystawia w teatrze zimowym 
wspaniałą komedję 3 ch akto
wą M. Bałuckiego pt. „Grube 
ryby", obsadzoną najlepszymi 
siłami DL. i starannie opraco
waną. Komedja „Grube ryby", 
grana na scenach warszaw
skich kilkanaście razy z rzędu, 
cieszyła się ogromnym powo
dzeniem. W  dniu €2 bm, po 
południu o godz. 4 komedja 
ta zostanie powtórzona. Dla 
młodzieży szkolnej ceny bile
tów' zniżone. Bilety wcześniej 
nabywać można w pawilonie 
ogrodników i w Domu ludo-

— Nazwisko w ypożyczają
cego?

— W iliam Scott.
Agostini zapisał sobie to na

zwisko
— Nie chcę osobiście uka

zywać się w tej sprawie, pan 
będziesz moim reprezen tan
tem — rzekł Arnold, — P ie 
niądze doręczę ci za godzinę, 
na które wydasz mi jedno 
cześnie od siebie rew ers.

— Będzie przygotowanym .
— A terazjeszcze jedno m a

łe objaśnienie. Nie znasz pan 
w Paryżu jakiego człowieka, 
prowadzącego handel perłami 
i djamentami, człowieka pew
nego, bogatego, m ogącego za
płacić gotówką znaczne sumy 
pieniędzy?

— Znam pewnego izraelitę, 
miljonera, uczciwego, a g łę
bokiego znawcę pomienionych 
przedmiotów. Poszukuje on 
rzeczy pięknych...rzadkich klej
notów. Nazywa się Samuel 
Renard, m ieszka przy ulicy 
Bellechasse nr 27.

— Otóż to właśnie takiego 
mi trzeba. Sądzisz pan, że za
stałbym  go dziś w domu?

— Jes t to już człowiek wie
kowy, mało wychodzi. S p ró 
buj pan pójść do niego.

W yszedłszy z ulicy Paon- 
blanc, Deavignes wracał do 
siebie.

Idąc myślał:
— Poczynam  partję, nie w ie

dząc. co zrobi V e r r  i e r e... 
W krótce jednakże znajdzie się 
on w mem ręku, przywiedzio
ny do bezwzględnego posłu
szeństwa, nie m ogący działać 
jak  według moich rozkazów. 
W szystko to drogo będzie 
mnie kosztowało. Pieniądze, 
znalezione w walizce Edm un
da Beraud, w y c z e r p i ą  się 
w krótkim czasie.Potrzeba z re 
alizować kapitał, zawarty w 
klejnotach, jakie obecnie do 
mnie należą.

D. c. n.



wym, ul. Jasna 26, w dzień 
przedstawienia w kasie tea 
tralnej od godz. 6  wieczów w 
sobotę, w niedzielę od godz. 
2 -ei po południu.

Część czystego zysku Dom 
ludowy przeznacza na budowę 
internatu dla uczniów semina- 
rjum nauczycielskiego m ęskie
go w Sosnowcu. 5491

Ze s p r a w  miejskich. Magi
strat dąbrowski postanowił za- 
asekurować nowowzniesiony 
gmach dla gimnazjum w pol
skim to w. ubez. wzajem, do 
wysokości kosztów własnych.

— Na skutek coraz częściej 
zdarzającego się tamowaniajru- 
chu ulicznego przez ręczne 
wózki i t. p. przeszkody ma
gistrat zwrócił się do policji 
celem przeciwdziałania niepo
rządkom i usuwania z chod
ników wszelkiego r o d z a j  u 
przedmiotów.

— W  sprawie znanego w 
Dąbrowie umysłowo chorego 
„Berka" m agistrat postanowił 
zwrócić się do zarządu gminy 
żydowskiej, aby chorego u- 
mieściła w jakim schronisku, 
lub zakładzie.

— W  swoim czasie dono
siliśmy o wystąpieniu magi
stratu dąbrow skiego do dy- 
rekcjigkolejowej o uruchom ie
nie w Zagłębiu pociągu oso
bowego w porze obiadowej, 
którego brak daje się dotkli
wie we znaki.

W  tych dniach nadeszła z 
dyrekcji odpowiedź, iż urucho
mienie takiego pociągu je s t 
obecnie niewykonalne ze wzglę 
dów technicznych; natomiast 
dyrekcja zapewnia, że przy 
układaniu nowego rozkładu 
jazdy, prośba^fmagistratu b ę 
dzie wzięta pod uwagę.

— Ponieważ roboty przy 
uporządkowaniu ul. Sławkow
skiej idą bardzo opieszale, za
rząd m iasta wydał polecenie 
wydziałowi techniczno-budo
wlanemu, aby roboty te bez
względnie przyspieszył i żeby 
ważna ta arterja komunikacyj
na najdalej w ciągu m iesiąca 
oddana została do użytku pub
licznego.

Z Lutni. Dziś, o godz. 8 -ej 
w ieczorem 'odbędzie się lek
cja chóralna w t-wie muzycz
nym w Dąbrowie, na którą u- 
czestnicy winni stawić się 
punktualnie i w komplecie.

P aństw ow e Seminarjum nau
czycielskie m ęskie w niedzie
lę dnia 2 2 -go b. m. urządza 
obowiązkowo dla rodziców 
wywiadówkę co do postępów  
i zachowania się uczniów. W y
wiadówka rozpocznie się o 
godz. 9-ej i trwać będzie do 
godz. 1 1 -ej rano. Dyrekcja.

5157
Zatarg z folaforem . Jeden % 

gospodarzy przy ul. Florjańskiej 
Sosnowcu lokatorowi swemu, 
Teodorowi D wyważył drzwi i 
oprócz tego czyni mu zawsze 
Wstręty i awantury. Sprawę skie
rowano na drogę sądową.

Podejrzane w alizy. Policja bę 
azióska zatrzymała w nocy dwie 
dorożki, w których jechali Mord
ka Z w jednej i Symcha M. w 
drugiej. Wieźli oni trzy wali
my i czwarte pudło garderoby 
1 bielizny, z posiadania których 
wytłumaczyć się nie mogli; Wa- 
J!*y i pudło z garderobą i bie- 
hzną zatrzymano. Pomysłowych 
'locnych pasażerów osadzono 
P°d kluczem 

Rabunek. Zamieszkała na Ślą
sku Górym, Karolina Górniczak 
Przyszła w ub wtorek wieczo
rem do Sosnowca w celu po
czynienia zakupów, spotkał ją 
?,eznajomy osobnik, który miał 
13 zaprowadzić do pewnego ma* 
gazynu Wyprowadzi! Ją do 

zielnicy pogońskiej. Na ulicy 
,-udnej przewrócił na ziemię G.

zrabował jej wszystką gotów- 
d \ W kWOCie 70 tys. rnkp. Po 
okonaniu rabunku umknął bez

karnie.
Zamordowanie dyrektora huty 

z k I a n e j w  Szczakow ej. W

Szczakowej do kancelarji dy
rektora huty szklanej Junga 
przyszło kilku robotników z 
żądaniem wydania im opału. 
Gdy dyrektor odmówił temu 
żądaniu, jeden z robotników 
Antoni Doskocz, wyjął rew ol
w er i kilkoma strzałami, dany
mi do p. Junga, pozbawił go 
życia. Doskocza aresztowała 
poiicja w Szczakowej i odsta
wiła go do więzienia sądu 
okręgowego w Krakowie. D o
skocz stanie przed sądem do
raźnym  w najbliższych dniach.

Rozkopanie grobów. W  Nowej 
wsi, gm. Skała, pow. O lkuskie
go, tam tejszy mieszkaniec R o
man Halicki rozkopał dwa 
groby żołnierskie. W grobach 
byli pochowani żołnierze, po
legli podczas wojny świato
wej w 1917 r. na polu H a
lickiego. Halicki tłumaczył się, 
że groby usunął dlatego, że 
ńa miejscu grobów, chciał bu
dować dom dla siebie. Spra
wę skierowano na drogę są
dową.

S p łoszen i z łod z ie je  Do pie
karni Teodora Matwiejewa w 
Sosnowcu, ^Teatralna Ns 3, w 
nocy z 'poniedziałku na w to
rek zakradli się złodzieje, 
którzy usiłowali dokonać kra
dzieży. Zostali jednak spło
szeni i ratowali się ucieczką. 
Jednego ze złodziejów policja 
aresztowała.

P orzu cen ie  zw ło k  dziecka.  
W  ub. tygodniu na cmenta
rzu w Sosnowcu wyrodna 
matka porzuciła zwłoki dziecka 
Policja sosnowiecka w ykryła 
winowajczynię. Jest nią miesz
kanka Sosnowca 26 - letnia 
Marja K. Osadzono ją  pod 
kluczem w więzieniu m iejsco
wym. Sprawę przekazano na 
drogę sądową.

Czego nie kradną. Eugenji 
Cellerowej w Sosnowcu P ił
sudskiego Na 33 skradziono 
1 0  funtów cebuli i 1 0  funtów 
kartofli. O tę „olbrzymią11 kra
dzież policja prowadzi docho
dzenie.

Na gorącym  uc z y n k u .  Na 
targu w Sosnowcu Jan P. 
usiłował skraść wczoraj W ła
dysławowi Stefanowskiemu z 
kieszeni portm onetkę z pie- 
niądzmi. Złodziej został schwy
tany na gorącym  uczynku i 
oddany w ręce policji.

Amatorka koszul. W  sklepie 
firmy „Piast" w Sosnowuu 
Genowefa Rz. z W arpia pod 
Będzinem w ub. w torek usi
łowała skraść 2 koszule. Z ło
dziejkę zatrzymano na gorą
cym uczynku i oddano w rę 
ce policji.

Kradzieże na stacj i .  Podczas 
snu na stacji w Sosnowcu pa
sażerce Gitli Brady skradzio
no palto wartości 50 tys. mk.

— Józefowi Drabikowi na 
stacji? skradziono torbę 
ręczną, wartości 2 0  tys. mk.

ka, ciesząca się niemałą już 
sławą artystyczną.

Sprzedaż biletów (pawilon 
ogrodników) rozpoczęta.

£ tcafrtf.
„Grube ryby" świetna ko- 

medja w 3-cfe aktach Michała 
Bałuckiego wystawioną będzie 
w nadchodzącą sobotę przez 
członków sekcji dramatycznej 
Domu ludowego.

Początek przedstaw ienia o 
godz. 7 i pół wiecz.

A żeby uprzystępnić zapo
znanie „Grubych ryb" m ło
dzieży szkolnej, drużyna ama
torska powtórzy utwór ten w 
niedzielę na przedstawieniu po 
południowym po cenach zni
żonych. Początek o godz: 4 -ej 
po połud. Niedzielny koncert 
Staraniem sosnowieckiego D o
mu ludowego odbędzie się

■ Paź4 z êrn^ a koncert. 
Wielkie zainteresowanie bu
dzi występ chóru mieszanego 
i m ęskiego pod kierunkiem 
dyr. profesora St. Jakubow i
cza. Solistką wieczoru będzie 
procesor akademji muzycznej 
w Poznaniu p. Marja Szraj- 
berówna wirtuozka-skrzypacz-

Oliary, ✓
Pracownicy sosnowieckiego 

oddziału polskiej dyrekcji u- 
bezpieczeń wzajemnych skła
dają na budowę pomnika ks. 
Józefa Poniatowskiego 21.090 
marek.

— Na pomnik ks. Józefa Po
niatowskiego składa inż Anto
ni Albiński mk. 25000 i Ludwik 
Weldmanmk. 5000.)

— W  num eizewczorajszym  
233 z dnia 18 b. m. mylnie wy
drukowano ofiary, a mianowi
cie mk. 5000 złożone były przez 
p. A rtura Michaela, zaś p. cho
rąży Sobolewski mk. 500, co 
niniejszym prostujem y.

Iretiki toeclt
Z hierarchji k oście lnej .  D e

kretem  stolicy apostolskiej, 
kontrsygnowanym przez kar
dynała sekretarza stanu, ks. 
infałat Bogumił Czerkiewicz 
podniesiony został do w yso
kiej godności protonotariusza 
apostolskiego.

Stow arzyszenie spożyw ców .
Obrót ogólny towarami w pol
skim stowarzyszeniu spożyw 
czym wyniósł w pierwszym 
półroczu 3.925.453.104 marek, 
jak  stwierdzono w W arszawie, 
na ostatnim posiedzeniu rady 
nadzorczej. Stow arzyszenie to, 
na naszym gruncie w Kielcach, 
posiada uruchomione zakłady 
wytwórcze, produkujące olej 
i mydło. Poza tym istnieje 
też tartak, stolarnia i to reb
kami a.

Wielkie Kielce. Krążą pogło
ski, że niebawem do rady 
miejskiej kieleckiej wniesione 
będą projekty, dotyczące zca- 
lenia sąsiednich gmin podm iej
skich z miastem, jako też za
prowadzenia w Kielcach kana • 
lizacji i wodociągów, oraz wy
budowania nowej elektrowni.

Przedew szystkim  elektrow 
nia! Bo aktualne światło ele» 
ktryczne w Kielcach, gorsze 
je s t daleko, niż dawne nafto- 
gazowe, które przynajmniej 
nie gasło co chwila i było na
w et dość mocne. Obecna ele
ktrownia podwyższa wciąż ce
nę, a miasto spoczywa w g łę 
bokich ciemnościach, albo drga 
konwulsyjnie w migawkach 
świetlnych.

Bal ziem iański odbył się w 
sobotę, w salonach Bristolu, 
zwanegc chwałą Kielc, Kilka
dziesiąt par oddawało się tań 
com z upojeniem,“ świadczą
cym o niezłych horoskopach 
spichrzowych. a ń c e te, z 
wielką a wytworną sprawno
ścią, prowadził p. H ussarzew - 
ski. Najlepiej wszakże bawio
no się przy kolacji, trwającej 
przez 2  godziny, które minęły 
jak  sen jak! złoty...

(W  ® z y f  y }  posiedzą fili, W  
sobotę, dnia T4, w sali tea tra l
nej wygłosiła referat p. df< 
Budzińska-Tylicka, radna m. 
Warszawy,, rta tem at stosunku 
kobiet do Wyborów. Będąc 
przedstaw icielką obozu postę
powego, sz. prelegantka na
woływała do starań, aby kie
dyś powstać mógł osobny blok 
polityczny niewieści w Polsce, 
co zaś do wyborów b !eżących, 
to pozwoliła głosować słu
chaczkom na wszystkie listy, 
oprócz na listę łN° 8 .

Tegoż dnia w sali robotni
ków chrześcjańskich poseł Z. 
Seyda z a c h ę c a ł  zebranych 
wręcz do czego innego, ale 
zrobił to w sposób wysoce 
zręczny, nie wymieniając nu 
m eru listy, wyłącznie przed
stawiając różnicę między tzw. 
prawicą a lewicą, różnicę stre
szczającą się w zasadniczej 
rozbieżności poglądów obu

mm m t

W A T ?
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Zarząd Związku Drobnych Kupców Chrześcijan  

w  SOSNOWCU zw o łu fe

U D Z W Y G Z U I E  Q8QLIE ZEBRANIE
w dniu 2 2  Października o godz. 2  po południu w lokalu 

własnym przy ulicy Kołłątaja N° 17.
Porządek obrad następujący:
1 ) Zagajenie posiedzenia i wybór prezydjum, 2 ) Odczy

tanie protokułu ogólnego zebrania. 3 Sprawozdanie władz. 
4) Podwyższenie udziałów 5) Sprawa wyborów do sejmu. 
6 ) Wolne wnioski

UWAGA: W razie nieprzybycia odpowiedniej ilości
członków zebranie odbędzie się w drugim tęrnrinie w t/ną-'  
że dn'u o godzinie 3 -ej po południu,
3 0 7 9  2 - a  ZARZĄD.

OBWIESZCZENIE.
Komornik Sądu O kręgowego w Sosnowcu rew iru 

sosnow. zam ieszkały w D ąbrowie przy ul. Ulman Nr. 2 . 
na zasadzie art. 1030 P. C. obwieszcza, iż w dniu 25 paź
dziernika 1992 r. o godz. 1 0  rano w Sosnowcu przy ul. 
RacławicKiej pod Nr. 1 w mieszkaniu Jana Żelichow skie
go należącym do tegoż Jana Żelichowskiego to je s t w 
miejscu przechowania przedmiotów, odbędzie się sprzedaż 
przez publiczną licytację oszacowanych na 258.000 rnp., składa
jących Się z domowych mebli Komornik są d o w y .  5 x6 7 ,

O

obozów na politykę zewnętrz
ną, wewnętrzą i społeczną.

A r e sz to w a n ie  komunistów. No
cy wczorajszej policja areszto 
wała wybitniejszych^komunistów 
w Kielcach Uięty został przy
wódca komitetu wyborczego 
komunistycznego Antoni Sowa 
i jego sekretarz Zygmunt Bar
told. U obu ar-sztowanęch zna
leziono szereg jkompromitują- 
cych dokumentów, pochodzą
cych wprost z Moskwy,

Cyganiewicz w niewoli 
u bandytów.

Porwani* t  t ea tru  .— Żądanie, oku
p u . - U e l s c z k i

Sosnowiec, 19 października.
Niedawno rozeszła się po 

Polsce pogłoska jakoby szam 
pion Zbyszko Cyganiewicz d® 
stał się do niewoli bandytów 
Meksykańskich. D źiś je ste - 
śffly w móżńóśći przytoczyć 
dokładniejsze wiadomości. O- 
to am erykańskie pisma dono
szą:

„Zibby*" (popularna nazwa 
Cyganiewicźa w Ameryce) miał 
właśnie odbyć zapasy z Ca- 
sillionem, hiszpańskim zapa
śnikiem i spokojnie oczekiwał 
wezwania do wyjścia na m iej
sce wałki.

Nagie otw arły się drzwi p o 
koju, w którym Cyganiewicz 
się znajdował, a w progu uka
zało się 6 barczystych ludzi, 
którzy wyciągnąwszy rew ol
wery nakazali mu milczenie. 
Po założeniu knebla do ust i 
zarzuceniu zwykłego worka 
na głowę, bandyci w yprowa
dzili Zbyszka z teatru  i umie
ścili go w przygotowanym  już

P rz y b y ły  z R osji

i n ż y n i e r - m e t a l  I u r g
z 4 le t .  p ra k t . w  z a k ła d a c h  h u t 
n ic z y c h  P u d ło w sk ic h  w  P e t e r s 
b u rg u  r .r . 1914-1918 sp e c . t e r m i 
c z n e  o b ro b ie n ie  sta li i m e ta llo -  
g ra f ja , p o sz u k u je  p o s a d y  w  z a 
k ła d a c h  h u tn ic z y c h . W a ru n k i n a d  
sy łać : p o c z t. S a rn y , m . B e rż n i-  
ca, z ie m i W o ły ń s k ie j ,  M icha ło 

w i K o rn a c z e w sk ie m u . 5 1 4 3

uprzednio autęmobilu. Zbysz 
ko ubrany był tylko w zapa
śnicze spodenki, obuwie oraz 
płaszcz kąpielowy. B l i s k o  
dwie godziny wieźli go, aż 
w reszcie wysadzili go w miej 
scu, mającym wygląd oboz#. 

T rzy  dni więzi CHIP go w  tym  
obozie, przez ten ęzas zaś bań 
dyci używali najrozmaitszych 
sposobów, aby dowiedzieć się  
od niego, gdzie posiada p ie 
niądze. Bandyci oświadczyli, 
że za 5 tysięcy dolarów goto
wi są odwieźć go z pow rotem . 
Zbyszko jednak odmówił. W  
międzyczasie — bandyci "usi
łowali wydobyć powyższą su 
m ę od prom otorów turnieju 
zaDaśniczego, ale i to się im 
nie udało

Wówczas pewnej nocy, kie
dy bandyci usnęli, Zbyszko 
zerw ał więzy, krępujące mu 
dłonie, poczem cichaczem wy
pełznął z namiotu, wkrótce je  
dnak zauważył go jeden  ze 
strażników. Zbyszko jednak 
wymierzył mu cios w podbró
dek, tak silny, iż ten zachwiał 
się i upadł. Tym czasem  dru
gi strażnik, ujrzawszy co się 
dzieje, zbliżył się do Zbysz
ka, a w tedy ten uderzył go 
w  głowę kolbą karabinu, tak,



iż strażnik padł n ieprzytom ny 
na ziemię.

Była późna noc, a „Zibby" 
widział się otoczony zewsząd 

zikim stepem . Otulony w 
wój płaszcz kąpielowy, wlókł 
ię dalej, aż wreszcie  o wscho 
zie s łońca  spos trzeg ł jadący  
podał wóz. Z atrzym ał więc 
oźnicę, który  odwiózł go do 
'ampiko.

Ostatnie wild.
Rzym, 18 paźdz.

Jak donoszą z Parm y, mia- 
tam miejsce krwawe walki 

między faszystami, a t. zw. 
iiti del popolo. Na ten raz 
iiti p ierwsi zaatakowali fa- 
jrstów. Podczas  walk wiele 
ób odniosło rany. W  celu 
łożenia kresu  starciom in- 
wenjowafa policja, która 
lybyła na opancerzonych 
nochodach. Bomba, rzucona 
sez komunistów, poraniła  8 
izystów i 5 karabinierów.

Moskwa, 18 paźdz.
Trybunał charkowski ska-  
: na śmierć przez rozstrze- 
iie jednego  z dyrektorów  
idowego biura handlowego 
ednego z m aklerów giełdy 
dokonanie nielegalnej trany 

kcji walutowej. W yrok  wy- 
)łał panikę na giełdzie.

Ryga, 18 paźdz.
Łotewski publicysta  Las- 
ntscb, dom aga się w  prasie 
Łewskiej podjęcia dyskusji 
d traktatem  o rozbrojeniu  
:ąda podpisania  trak tatu  za- 
zpieczającego. P odnosi  on, 
najlepszym  zabezpieczeniem 

zed agresyw nośc ią  Rosji bę- 
uzie uk ład  pańs tw  bałtyckich 
z Polską, jako  gwarancja  p o 
koju  ze s trony  Rosji.

W arszaw a, 18 paźdz.
Ministerjum poczt i te leg ra 

fów przy  układaniu budżetu  
n a  r. 1923 uwzględniło po trze
b ę  zwiększenia ilości połączeń 
telegraficznych i telefonicz
nych. Szczególną uwagę zwró
cono w tej dziedzinie na k re
s y  wsch., gdzie pro jek tow ane 
j e s t  w ybudow anie 51 nowych 
połączeń telegraficznych i te 
lefonicznych, n iezbędnych dla 
tam tejszym  władz administra- 
cyjnych. W  razie przychy lne
go  ustosunkow ania  się min. 
skarbu  do tej pozycji budże
towej, p rzystąp ionoby  natych
m iast do budowy, której ko 
sz ta  wyniosłyby około 2 mil- * 
ja rdów  mk. poi.

Katowice, 18 paźdz.
Dnia 17-go b.m. odbyło  się 

trzecie posiedzenie  se jm u ślą
skiego. Przedstaw icie le  p o 
szczególnych stronnictw  w y
głosili m ow y program ow e.

P o  przemówieniach posłów: 
Korfantego, Reizensteina, Bi- 
niszkiewicza i P ronobisa , od
czytano wnioski, z łożone do 
laski m arszałkowskiej. W n io 
sek, dotyczący natychm iasto 
w ej w ypła ty  pensji  nauczycie
lom, został p rzy ję ty  w iększo
ścią głosów. N astępne p o s ie 
dzenie odroczono do środy.

Sosnowiec, 18 październik®
W czora jszy  kurs  marki nic 

mieckiej w Sosnow cu  3.60.
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M a m  z a s z c z y t  z a w i a d o m i ć  S z .  p u b l i c z n o ś ć  m i a s t a  S o s n o -  
w c a  i o k o l ic ,  iż  z  d n i e m  16 p a ź d z  r o z p o c z y n a m  k u r s  t a ń c ó w  

Q  WIŁĄCZJHiE NOWOCZESNYCH.
W p i s y  n a  k u r s y  p r z y j m u j ę  c o d z i e n n i e  o d  g. 5  do  8 w i e c z o r e m .  
I n f o r m a c j i  o s o b i s t y c h  z a s i ę g a ć  m o ż n a  w  p o n i e d z i a ł k i  i c z w a r t k i  

o d  g. 6 d o  8 w i e c z o r e m
—  — w Sali Związku Kolejowego vis-a-vis „Iskry"------
p o l e c a m  s ię  ł a s k w y m  w z g l ę d o m  S z  p u b l i c z n o ś c i .

Z  p o w a ż a n i e m  M is t r z  b a l e t u  
yę  5°S °  5 - 4  prof .  K. RZESZCZ.

XXXXXXXxXXXXXXXXXXxXXXXXV

: :  Pierwszorzędny zakład tapicersko-dekoracyjny : :  
B O L E S Ł A W A  R A T A J S K I E G O

w Sosnowcu, Niemiecka Nr, 5. 3952 ia-i
p r z y j m u j e  w s z e l k i e  z a m ó w i e n i a  w  t y m  z a k r e s i e .  P r z e r ó b k a  s t a -  
— — —  r y c h  m e b l i  i m a t e r a c y ,  z a k ł a d a n i e  f i r a n e k  i t .p .  — — — 

W y k o n a n i e  s o l i d n e ,  c e n y  b. u m i a r k o w a n e .

—.BACZN SĆ! —
Fabryka kajetów i introligatornia

S. LRMQER
Sosnowice, ul. W arszawska 10.
Wykonywa wszelkie roboty 
 introligatorskie:-------
s p e c j a l n o ś ć  l i n j a t u r y  k s i ą g  
b u c h a l t e r y j n y c h  d o  n a j w i ę k 
s z y c h  r o z m i a r ó w  C e n y  d la  
s z k ó ł  s p e c j a l n y  r a b a t .  W y k o 
n a n i e  p u n k t u a l n e .  P r z y j d ź c i e ,  

p r z e k o n a c i e  się! 5163

M O T O R Y  E L E K T R Y C Z N E
 od  i|t  d o  100  HP  --------------

W Y R O B U

Z M Ł M Ó i f  ELEKTRO-MECHAIIICZIIYCII

„ Z E  1 1 “  w  C ie sz y n ie
poleca PRZEDSTAWICIELSTWO 5457

DOM TECHNICZNO - HANDLOWY

M A R U S Z E W S K I  &  PEDZICH
I N Ż Y N I E R O W I E  g

SOSNOWIEC, ulica Maja Nr. |
W H I I H N I I H I I I I — INNIIIIIIIll'1 l llll llllllillllll IP

Przyjdźcie do pierwszego źródła!
 Znana będzińska fabryka k ap e lu szy -----

H. KISNERA, Będzin, Kołłątaja 27 (w podwórzu)
p od a’ e  do w ia d o m o ś c i  8 * , KI. * e  d a ię k i  p e w Ł k s s e n in  fa b r y k i j e s t e ś m y  e » -  
•p a tr z e n i  w  n s jn e w s z e  m a sz y n y , d la  t e g o  t e ś  nu  d e m y , w y k o n y w a ć  % k a ż d e g o  

s t a r e g o  k a p e lu s z a  f iltr  w e g o  c z y  t i ż  ^ K s z n w e g o  r o b i  z n p i łn ia  n o » y .
S b ż ą d a n ie  m o żem y  p r ż e r c b ió  k a ż d y  z w y c z a jm y  k a p e lu s z  (n a  w e ln r )  

Na s k ła d z ie  p o s ia d a n y  tr  n a j n ię k s z y m  w y b o r z e  n o w e  k a p e lu s z e  w e lu r o w e  
po c e n a c h  fa b r y c z n y c h .

5 0  %  ta n ie j ,  j a k  w  m a g a z y n ie , a  ta k ż e  p r z y jm u je m y  r ę c z n o  r o b s ty  
a k sa m itn e  do p r z e r o b ie n ia  p o d łu g  o s t a tn ie j  m od y .

W y k o n a n ie  d la  p r z y je z d n y c h  w  c ią g a  3 - c h  g o d z in .
Przy jdźc ie  przekonacie  się! * 5008 20— 7

v y  ■ydział informacyjny
CENTRALI D E T E K T Y W Ó W  PRYWATNYCH

w W a rsz a w ie  Marszałkowska 99 (tel. 184- 79)
poszukuje na prowincji zdolnych rkw izy torów  do sprzedaży książeczek abonamen
towych. Pożądane r e fe re n c je .  Lsoby ubiegające się Doża oferty z podaniem do
kładnych personalji. P ie rw szeńs tw o osoby za ję te  w przem yśle ,  handlu 

i byli p raco w n icy  in s ty tuc j i  pokrewnych przed wojną, 5525-2
Oferty nadsyłać do dnia 1 listopada 1922 r

MARMOLADY
pierwszej jakości, zawierającej 55 
cukru, twardej do krajania w skrzyn
kach 10 kg. dostarcza z własnej fa

bryki tylko hurtownie

P o l s k ie  T o w a r z y s t w o  
H a n d lo w e  S, A.

Kraków, ul. Sławkowska L. I. telefon 2078.

Potrzebu jem y  od zaraz

sclttop t echn i k i
obznajmionego z instalacjami 

światła i motorów.
SIEMENS.

S a n a t o r f u m  I z a k ł a d
WODOLECZNICZY

D - r a  K U P C Z Y K A  
Kraków, Szujskiege 11. Tel. 1295.
CHOROBY NERWOWE i WEWNĘTRZNE.

5 0 1 9  5 - 5

■■r-U H a i i a M i J i u w  iiiTnri^rillWiriTiiMillKftlrfnirTTillTFTiT1 1 T~ UffiTHTir r rm  ii -

I Drobne ogłoszenia |

P O S A D Y  I PR A CE.
Zaofiarowane 30 m k .  z a  w y r a  z.

p z e ł a d n i c y  s z e w s c y  p o t r z e b n i  n a  
r ó ż n e  r o b o t y ,  p ł a c ę  w e d ł u g  z d o l  

n o ś c i .  R e n a r d o w s k a  62, S ło n ió s k i .
5 4 8 9 2

n - Ń  c h ł o p c y  16 l e t n i  p o t r z e b n i  
U d o  f a b r y k i  G o l d b e r g  i K u c y ń s k i  
w  S o s n o w c u  P r z e j a z d  3. 5496-1

D o t r z e b n y  u c z e ń  i n t e l i g e n t n y  n a  
• d o b r y c h  w a r u n k a c h  d o  z a k ł a d u  
t a p i c e r s k o  d e k o r a c y j n e g o  B. R a 
t a j s k i e g o  u l.  N i e m i e c k a  5 . 5492-1

|  P o s z u k i w a n e  10 m k .  z a  w y r a z ,  j

S g ło d a  i n t e l i g e n t n a  C z e s z k a z e  s f e r  
ItS t o w a r z y s k i c h ,  p r z y s t o j n a ,  z g r a b  
n a ,  e l e g a n c k a ,  m u z y k a l n a ,  z e  ś r e d -  
n i e m  w y k s z t a ł c e n i e m ,  w s p a n i a ł y m  
n i e m i e c k i m ,  z n a j o m o ś c i ą  p o l s k i e g o  
i g o s p o d a r s t w a  d o m o w e g o  s z u k a  
p o s a d y .  W i a d o m o ś ć  D ą b r o w a  G., 
k a n t o r  „ I s k r y " :  M e r y .  5549 1
D y s o w n i k  p o s z u k u j e  z a j ę c i a .  P o ll s i a d a  z n a j o m o ś ć  p r a c y łb i u r o w e j ,  
w y k s z t a ł c e n i e  6 k l a s o w e  o r a z  k u r -  
s y  d l a  t e c h n i k ó w  i k r e ś l a r z y .  Ł a 
s k a w e  o f e r t y  d o  „ I s k r y "  p o d  „ r y 
s o w n ik " .  5524 .!
M ł o d a  p a n i e n k a  z  V I I  k l a s o w e m  
Isi w y k s z t a ł c e n i e m ,  z  p ó ł r o c z n ą  
p r a k t y k ą  b i u r o w ą ,  p i s z ą c a  n a  m a -  
s z y m e  p o s z u k u j e  p o s a d y  b i u r o w e j .  
Ł a s k a w e  o f e r t y  d o  „ I s k r y "  p o d  
„ B iu r a l i s tk a " .  5 ^ 3  3
| f i ł o d a  p a n i e n k a  p o s z u k u j e  p o s a d y  
Wl b u f e t o w e j  d o  r e s t a u r a c j i  l u b  za  
b o n ę  do d z ie c i  P o g o ń  G r o c h o w a  
18, m . 6. P ł o n k a  K.Z. 5*59 1

ZGUBIONE DOKUMENTY
20 m k .  z a  w y r a z .

K U PN O  I S P R Z E D A Ż .
30 m k .  z a  w y r a z .

SZ A F Y  S K L E P  T W E  d o  s p r z e d a 
n i a  z a r a z .  „ I s k r a "  D ą b r o w a .

5504 2
I J a ł o  u ż y w a n e  2 m a s z y n y  d o  c ię -  
" I  c ia  p a p i e r u  i t e k t u r '  t a n i o  do  
s p r z e d a n i a .  W i a d o m o ś ć  „ I s k r a "  D ą  
b r o w a .  5508 3
Kio s p r z e d a n i a  2 ł ó ż k a  m o s i ę ż n e  z 
Łł m a t e r a c a m i  i 2 ł ó ż k a  d z i e c i n n e .  
W i a d o m o ś ć  w  „ I s k r z e " .  2 2
p i a n i n o  c z a r n e ,  f o r t e p i a n  B l in e r a ,  

s k r z y p c e ,  w i o l o n c z e l ę ,  k o n t r a 
b a s ,  ł ó ż k a  d ę b o w e  z  m a t e r a c a m i ,  
m a s z y n ę  o i n g e r a  s p r z e d a m :  B ę d z i n  
K o ł ł ą t a j a  30, B a r e n b l a t t .  5457 2 
S p a r a t  d o  a u t o g e n i c z n e g o  s p a w a 
li n ia  d o  s p r z e d a n i a  u l  L u d w i k a  
Nr.  2. S t r ó ż  w s k a ż e .  O d  4 p o  6 p o 
p o ł u d n i u  5540-1

J e s t  f o r t e p i a n  d o  s p r z e d a n i a .  N o -  
w o p o g o ń s k a  5, I  p .  5149 3

S J p r z e d a m  m a s z y n ę  d o  sz y c ia ,  
w K o n s t a n t y n ó w  ul.  R o b o t n i c z a  Ns 
36. S z y s z k a .  5150 2

Pa l to  k a r a k u ł o w e  w  d o b r y m  s t a 
n i e  d o  s p r z e d a n i a .  P o g o ń  N o w o -  

p o g o ń s k a  24, k a w i a r n i a .  5160-3

O p r z e d a m  l u b  w y d z i e r ż a w i ę  d o m ,  
W 4 u b i k a c j e ,  n a d a j e  s ię  n a  h a n d e l  
l u b  p r z e m y s ł .  W i a d o m o ś ć  w  „1- 
s k r z e "  w  S o s n o w c u .  5152-2

L O K A L E .
30 m k .  z a  w y r a z .

G o s z u k u j e  p o k o j u  k a w a l e r s k i e g o .  
• Z g ł o s z e n i a  d o  „ I s k r y "  p o d  „ P o 
k ó j" .  5498 3

Po s z u k u j e  p o k o j u  w  S o s n o w c u  w  
ś r ó d m i e ś c i u .  Z g ł o s z e n i a  S o s n o 

w i e c ,  T o w a r o w a  3 . M a g a z y n  R  S .S .
, . 5 1 5 4  1

O k l e p  4 p o k o j e  i k u c h n ia  d o  w y 
l i  n a j ę c i a  z a r a z  w  D ą b r o w i e  G ó r  
W i a d o m o ś ć  S o s n o w i e c .  T o w a r o w a  
3. M a g a z y n  R  S .S .  5156 1

R Ó Ż N E .
30 m k .  z a  w y r a z .

N a u c z y c ie l k a  z n a j a c a  j ę z y k  f r a n -  
11 c u sk i  i n i e m i e c k i  u d z i e l a  s l e k c j i  
i k o n w e r s a c j i  W i a d o m o ś ć  „ I s k r a "  
S o s n o w i e c .  5442-1

M a t u r z y s t k a  W y ż s z e j  S z k o ł y  R e a  
n e j  u d z i e l a  l e k c j i .  P i ł s u d s k i e 

g o  46, K u c y ń sk j .  4436 1
Jlo  d o b r z e  p r o s p e r u j ą c e g o  p r z ę d li s i ę b i o r s t w a  p o s z u k i w a n y  j e s t  
s p ó l n i k  z  k a p i t a ł e m  8,000.000, W i a 
d o m o ś ć  I s k r a  p o d  „ z y s k o w y  i n t e -  
r e s “- 5427 1
T r a n c u z k a j r o d o w i t a  u d z i e l a  l e k c j i
• f r a n c u z k i e g o  i k o n w e r s a c j i ,  a d r e s  
d o  r e d .  d l a  „ F r a n c u z k i " .  5497-3 
M o t o r  e l e k t r y c z n y  3 k o n n y  z a m i e -  
«» n i m y  n a  5 k o n n y ,  G o l d b e r g  i 
K u c y ń s k i ,  S o s n o w i e c ,  P r z e j a z d  3.

5495-1
I c e k  T o b j a s z  H a s e n b e r g  z g u b i ł  p a
• t e n t  n a  a r t y k u ł y  s p o ż y w c z e  w y -  
d a n y  p r z e z  u r z ą d  s k a r b o w y  w  S o 
s n o w c u .  5542-3 
D r z y b ł ą k a ł a  s ię  k o z a  J e s t  d o  o d e -
• b r a n i a  D a ń d ó w k a ,  D a r m a s ,  d o m  
w ł a s n y ,  5144-1

O d d a m  d z ie w c z y n k ę  d w u m ie s ię c z 
n ą  r,a  w ła s n o ś ć .  W ia d o m o ś ć  S o 

s n o w ie c  ul. Ś lą s k a  12. A n ie la  B a 
n a s ik . 5155 1

Z e s z ł e j  n o c y  w  p o c i ą g u  m i ę d z y  
S t r z e m i e s z Y c a m t  — G o ł o n o g i e m  

s k r a d z i o n o  W o l f o w i  S z k l a r z o w i  z 
W ł o s z c z o w y  p o r t f e l  z p i e n i ę d z m i
220.000 m k p .  k w i t  b a n k o w y ,  2 w e k s  
le  n a  200.000 i 65.000 m k  z  p o d p i 
s e m  M. D o n e r s z t a j n a ,  k t ó r e  u n i e 
w a ż n i a  s ię .  5163 1
l in i a  19 w r z e ś n i a  u c i e k ł a  m i  ż o n a  
5J w r a z  z e  s w y m  o j c e m  A n d r z e j e m  
C ie ś l i k i e m ,  z a b i e r a j ą c  z s o b ą  z e g a 
r e k  s r e b r n y ,  p i e n i ą d z e  o r a z  r ó ż n e  
i n n e  r z e c z y .  C i e m n o  b l o n d y n a  n a z 
w i s k i e m  B o l e s ł a w a  P i e t r a n e k  z  
C ie ś l i k ó w .  K t o b y  w i e d z i a ł  g d z i e  
s ię  z n a j d u j e  n i e c h  z a w i a d o m i  m ę ż a  
P i e t r a n k a  ul.  S t a r o p o g o ń 3 k a  41 n a  
P o g o n i .  5 l 6x 1

Redaktor  I wydawca: W ik to r  Monsiorski.

M a r u s z e k  S t a n i s ł a w  z g u b i ł  kartę  
HI d e m o b i l i z a c j i  27 p .p .  w  C z ę sto! 
c h o w i e  1 p o b y t  k a r t ę  w y d a n ą  p r Ze? 
k o p .  „ W i k t o r " .  5481-1

M i c h a l s k i  S t e f a n  zgubił paszport 
HI w y d a n y  p r z e z  m a g .  rn. Sosno- 
w c a .  15464. j

T e o f i l  S z c z e r b a  z g u b i ł  p o r t f e l  z a . 
w i e r a j ą c y  z w o l n i e n i e  wydam 

p r z e z  PK U . B ę d z i n  i m e t r y k ę  uro . ; 
d z e n i a .  5462-1 !

Ko c l e n d z e  P i o t r o w i  s k r a d z i o n o  kar 
t ę  z w o l n i e n i a  w y d a n ą  p r z e z  p 

K. U. K o n i n  i d o w ó d  o s o b i s t y  wy 
d a n y  p r z e z  g m i n ę  P i l ic a .  5447 3; 3

Dy s z e m u  J a n o w i  s k r a d z i o n o  karm 
w o j s k o w ą  w y d a n ą  p r z e z  P  K.U 

B ę d z i n  p a s z p o r t  w y d a n y  p r z e z  gm 
P i ń c z y c e .  5478-33

Zo s t a ł  z g u b i o n y  p o r t f e l  w  p rz e jeź -  
d z i e  p o c i ą g i e m  z  S o s n o w c a  do 

N o w e g o  B ę d z i n a  z a w i e r a j ą c y  tym. 
c z a s o w y  d o w ó d  o s o b i s t y  n a  imie 
B r o n i s ł a w a  G o lc z y k a ,  k a r t a  p o w o 
ł a n i a  w y d a n a  w  P .K .U . B ę d z in  i 
r ó ż n e  d o k u m e n t y .  Ł a s k a w e g o  zna- 
l a z c ę  u p r a s z a  s ię  o z w r o t  d o  I 
s k f y “- 5490-r
l l l a c h e l k a  S y l w e s t e r  z g u b i ł  ksiąź 
*• k ę  k a s y  c h o r y c h  w y d a n ą  przez 
k o p  „ P a r y ż " .  Z w r ó c i c  „ I s k r a "  Dą 
b r o w a .  550I 2

I i t e w k a  K a r o l  z g u b i ł  k s i ą ż k ę  kasy 
L  c h o r y c h  w y d a n ą  p r z e z  k o p .  „Flo 
r a “. Z w r ó c i ć  „ I s k r a "  D ą b r o w a .

5502.2
H i e d z i e l a k  I g n a c y  z g u b i ł  pa szp o rt  
Ił w y d a n y  w  B u d a p e s z c i e  n a  W ę 
g r z e c h .  Z w r ó c i ć  „ I s k r a "  D ą b ro w a .

: 5503-2
O iń sk i  D a w id  r.  1896 z g u b i ł  doku- 
Tl m e n t  w o j s k o w y  w y d .  p r z e 2  wła
d z e  w o j s k o w e ,  k t ó r y  u n ie w a ż n ia  
s ię  2101 r
S o b c z y k  W o j c i e c h  z g u b i ł  k a r t ę  
«  z w o l n i e n i a  (r .  1891 j w y d  przaz  
P.K .U . B ę d z in .  55J2 2

|  i c h t e n f e l d  M o s z e k  C h a s k i e l  zgu- 
L  b i ł  d o w ó d  o s o b i s t y  w y d a n y p r z e z  
m a g .  m .  B ę d z i n a ,  o r a z  w e k s e l  na
80.000 m k p .  w y s t a w c a  A. K o tow sk i  
n a  z l e c e n i e  M o s z k a  Ch. L ic h te n -  
f e l d a  p ł a t n y  w  K o w lu  14 p a ź d z ie r -  
n ik a .  5513-2
T e k l a  M i g a s ó w n a  z g u b i ł ą  k s ią ż e c z -  
I k ę  k a s y  c h o r y c h  w y d a n ą  p r z e z  

E l e k t r o w n i ę  w  M a ło b ą d z u .  '5510-2

Bo ł d y s  J a n  M a r j a n  z g u b i ł  k a r t ę  de- 
m o b i l i z a c j i  w y d a n ą  p r z e z  PKU 

B ę d z i n .  5519-2

J a n  C h a r k o  z g u b i ł  k a r t ę  p o w o ła n ia  
w y d a n ą  p r z e z  P K U .  M ie c h ó w .

5523 2

J ó z e f  P i e l k a  z g u b i ł  k a r t ę  d e m o b i 
l iz ac j i  w y d a n ą  p r z e z  15 p .  p. i

k s i ą ż k ę  z  k a s y  c h o r y c h  w y d a n ą  na 
k o p .  „ J e r z y "  w  N iw c e .  5521-a

J ó z e f o w i  P r z e p i ó r z e  s k r a d z i o n o  do
k u m e n t y  w o j s k o w e  w y d a n e  przez 

P K U . B ę d z i n  p a s z p o r t  w y d a n y  
p r z e z  m a g i s t r a t  m i a s t a  S o sn o w c a .

5531-2

F r a n c i s z e k  K o w a l s k i  z g u b i ł  dowód 
o s o b i s t y  z f o t o g r a f j ą  w y d an y  

p r z e z  m a g i s t r a t  m i a s t a  S o s n o w c a ,
5535-2

Sz w i m e r  M a c h e l  z g u b i ł  d o w ó d  0- 
s o b i s t y  z  f o t o g r a f j ą  w y d .  p rzez  

m a g .  m. B ę d z i n a .  2-2

An d r z e j  K a lu k  z g u b i ł  k a r t ę  p oby tu  
z  d n i a  18 l i p c a  1921 r. w y d a n ą  

p r z e z  S t a r o s t w o  B ę d z i ń s k i e .  5485-3-3

T e o d o r  M ic h a l sk i  z g u b i ł  d o w ó d  
o s o b i s t y  w y d a n y  p r z e z  Magistrat  

m i a s t ą  S o s n o w c a .  5478-3-3

F r a n c i s z e k  M a c h e k  z g u b i ł  p o r t fe l  
z  d o w o d e m  o s o b i s t y  w y d ą n y m  

p r z e z  S t a r o s t w o  B ę d z i ń s k i e  i 15000 
m k p .  5453-1

F e l m a n  E l c h m o n  z g u b i ł  p o r t f e l  2 
k a r t ą  p o w o ł a n i a  (r. 1902j w y d a 

n y  p r z e z  P K U .  B ę d z i n  o r a z  dowód 
o s o b i s t y  w y d a n y  p r z e z  m a g  nt. 
B ę d z in a .  5454' 1
y a r j a n n a  S i u t  z g u b i ł a  d o w ó d  oso- 
Hl b i s t y  w y d a n y  p r z e z  m a g .  ni- 
S o s n o w c a .  5422-1

Oc h o c k i  W i n c e n t y  z g u b i ł  k a r t ę  od
r o c z e n i a  w y d a n ą  p r z e z  P .  K. U- 

B ę d z i n ,  r o c z n i k  1892. 5541-3

F r a n c i s z e k  W o j t a s i k  z g u b i ł  kartę  
t y m c z a s o w e j  d e m o b i l i z a c j i  w y 

d a n ą  p r z e z  o f i c e r a  e w i d e n c y j n e g o  
w  O lk u s z u .  5 I 47-3 [J

Ry w k ą  K u ź m a  z g u b i ł a  p a s z p o r t :  
w y d a n y  p r z e z  m a g  w  S o sn o w c u .)

5 i 4h -3

P o d s i a d ło  K a t a r z y n a  z g u b i ł a  p asz 
p o r t  w y d a n y  p r z e z  g m  Nałgo-  

r z a n y .  ' 5 1583

Kl a s s a  W ł a d y s ł a w  z g u b i ł  dow ód 
o s o b i s t y  w y d a n y  p r z e z  m ag i

s t r a t  m . S o s n o w c a  5162-3

Gó r s k i  K a z i m i e r z  z g u b i ł  p o r t f e l  1 
o d r o c z e n i e m  w o j s k o w y m ,  w yd 

p r z e z  P K U .  B ę d z in .  Z w r ó c i ć  Iskra 
D ą b r o w a .  5164-3

Mol ick i  P i o t r  z g u b i ł  d o w ó d  oso b i
s t y  w y d .  przez  g m .  F i l ip o w ice .

5165-3

Ni e m c z y k o w i  K o n s t a n t e m u  sk ra 
d z i o n o  n a  tG. Ś l ą s k u  p a s z p o r t  

w y d a n y  p r z e z  m a g .  m .  S o s n o w c a  
i k a r t ę  z w o l n i e n i a .  Ł a s k a w y  z n a 
l a z c a  z w r ó c i  d o  I s k r y .  5168-3
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